  DO TYCH, CO MAJĄ WĄTOLIWOŚCI, NA TEMAT ĆWICZEŃ 

METODĄ VOJTY

Jestem ojcem Weroniki,(Weronika ma 1,5 roku a rozpoznanie choroby było bardzo późno: na 6 miesięcy,) która ma prawostronne osłabienie(paraliż), z powodu wylewu w mózgu w czasie ciąży (najgorzej jest z prawą rączką i z chodzeniem < zaczęła chodzić na 16 miesięcy>) ćwiczymy metodą Vojty prawie  rok. Według neurolog z Krakowa była to bardzo duża ASYMETRIA, ale po roku ćwiczeń metodą, Vojty jak byliśmy na kontroli powiedziała, że jest bardzo duża poprawa, POWIEDZIAŁA TAK MIMO, IŻ WIADOMO, ŻE CAŁY SZPITAL W PROKOCIMIU NEGATYWNIE PODCHODZI DO ĆWICZEŃ METODĄ VOJTY.
Nam też ciężko ćwiczyć tą metodą, bo, serce boli jak dziecko płacze, ale jakie będę miał wyrzuty sumienia jak Weronika pójdzie do szkoły i nie będzie mogła utrzymać długopisu w ręce???? 
(TO TAK JAK Z OSPĄ IM MŁODSZE DIECKO TYM MNIEJ WSPOMNIEŃ)
PRZY ĆWICZENIACH WERONIKA STRASZNIE PŁACZE, NIE DAJE SIĘ UŁOŻYĆ, CHWYTA MNIE ZA KOSZULE I STRASZNIE ŚCISKA, KRZYCZY AŻ CHRYPIE... ALE PO ĆWICZENIACH NADAL MNIE KOCHA, TAK JAK JA JĄ KOCHAM, JEST SPOKOJNA I GOTOWA DO ZABAWY.

SPRÓBUJCIE DZIECKU DAĆ NA SIŁE BROKUŁĘ, ALBO KAŻCIE MU SIEDZIEĆ SPOKOJNIE NA MIEJSCU PRZEZ 60 SEKUND...... REAKCJA BĘDZIE PODOBNA JAK PRZY ĆWICZENIACH METODĄ VOJTY.
JEŻELI CHODZI O BÓL, ŻEKOMO ZADAWANY DZIECKU PRZY TYCH ĆWICZENIACH TO OWEGO NIE POWINO BYĆ. JEŚLI PRAWIDŁOWO WYKONUJESZ BLOKOWANIE TO TWOJA POCIECHA NIE ODCZUWA BULU, PONIEWAŻ TO DZIEKO MA USTALAĆ SIŁĘ, Z JAKĄ REAGUJE NA TWÓJ OPÓR A NIE TY. NIE MOŻESZ NACISKAĆ TYLKO BLOKOWAĆ ( OGRANICZAĆ)
PAMIĘTAJCIE ,ŻE NIE CWICZYMY MIĘŚNI DZIECKA ANI POSZCZEGÓNYCH CZĘŚCI CIAŁA, TYLKO CAŁY UKŁAD NERWOWY A W SZCZEGULNOŚCI MÓZG, GDZIE JAK WIADOMO MOŻLIWOŚĆ WYKOŻYSTANIA LUDZKIEGO MUZGU U GENIUSZY TO OKOŁO 10%. RESZTA 90% JEST DO DYSPOZYCJI(NIE WYKORZYSTANA)

MOIM SKROMNYM ZDANIEM ĆWICZENIA TE POWODUJĄ OMINIĘCIE IMPULSÓW NERWOWYCH , NA USZKODZONYCH OBSZARACH MÓZGOWYCH (SPOWODOWANE NAPRZYKŁAD WYLEWEM <TAK JAK W PRZYPADKU MOJEJ WERONIKI>) I ZMUSZENIE TYCH IMPULSÓW DO WYBRANIA INNEJ DROGI, ZDROWYMI NEURONAMI.

ODSYŁAM WAS DO BARDZEJ OBEZNANYCH W TYM TEMACIE LUDZI.
TEKST PONIŻEJ ZKOPIOWAŁEM, JEST TO FRAGMENT, ALE DODAŁEM LINK CAŁEJ STRONY.
ZAPRASZAM DO ZAPOZNANIA SIĘ Z TĄ STRONĄ.
MOŻE BARDZIEJ ZROZUMIECIE IDEE VOJTY.
POZDRAWIAM I ŻYCZĘ WYTRWAŁOŚCI W ĆWICZENIACH METODĄ VOJTY.

ANDRZEJ PAJOR
TEL.606116605 (CHĘTNIE PODZELE SIĘ UWAGAMI TELEFONICZNIE) 

 

 

„Warunkiem niezbędnym do odniesienia maksymalnego efektu jest świadomość rodziców o istniejącym problemie w rozwoju własnego dziecka oraz przekonanie o konieczności rozpoczęcia i prowadzenia takiej terapii. Terapia Vojty nie należy do łatwych. W stosunku do fizjoterapeuty wymagane jest odbycie długotrwałego kształcenia. Dla małego dziecka jest to obowiązek podejmowania ogromnego wysiłku fizycznego porównywalnego z obciążeniem występującym w sporcie wyczynowym, a dla rodziców systematyczne egzekwowanie go pomimo częstego niezadowolenia ze strony dziecka. Tutaj zaznaczyć należy jeden bardzo istotny fakt. Metoda Vojty wykorzystuje do pobudzania centralnego układu nerwowego tzw. receptory czucia głębokiego, czyli prioprioreceptory. W praktyce polega to na ułożeniu dziecka w ściśle określonej pozycji, utrzymaniu jej przez pewien czas oraz pobudzaniu tzw. stref stymulacji, a po wzbudzeniu oczekiwanej reakcji ruchowej na zastosowaniu odpowiedniego oporu. Bezwzględnym warunkiem uzyskania prawidłowej reakcji ze strony centralnego układu nerwowego (mózgu) dziecka jest BEZBOLESNOŚĆ działania terapeuty oraz rodziców w trakcie stymulacji. Niezachowanie tej zasady spowoduje włączenie się receptorów bólu, czyli nocyreceptorów. Spowoduje to niedotarcie potrzebnych bodźców z wcześniej wymienionych receptorów czucia głębokiego (prioprioreceptorów) do mózgu, a w konsekwencji nie zostaną wywołane pożądane reakcje!!! Pamiętać musimy jednak o tym, że reakcja, którą wywołujemy dzieje się poza wolą dziecka. Jednocześnie zostaje przyłożony odpowiedni opór. Dla dziecka jest to ciężka praca oraz odczucie dużego dyskomfortu wobec którego ma ono prawo wyrazić swoją dezaprobatę i niezadowolenie. Ta sytuacja powoduje czasem złe zrozumienie terapii Vojty u osób nieznających i nierozumiejących tej metody. Każdy z nas zna na pewno bardziej przyjemne dźwięki niż płacz dziecka, jednak zdając sobie sprawę z tego, że dziecko w taki sposób „pracuje” nad swoją przyszłością, będziemy zadowoleni oraz dumni z jego sukcesów i dalej będziemy go w tej pracy wspierali. Takie złe zrozumienie terapii Vojty, szczególnie w naszym kraju, „wspierane” jest niestety nierzadko poprzez wypowiedzi  niedysponujących właściwą teoretyczną, a tym bardziej praktyczną wiedzą na ten temat przedstawicieli środowiska medycznego co do słuszności i skuteczności tej metody. Co jeszcze gorsze, to mające miejsce próby stosowania tej metody przez osoby niewykształcone w tym kierunku, tzn. niebędące dyplomowanymi terapeutami metody Vojty. Skutkiem tego jest powstanie wypaczonego i nieprawidłowego obrazu tej metody.  
    Metoda Vojty podobnie jak inne działania medyczne nie jest stuprocentowym środkiem na likwidowanie wszystkich problemów zdrowotnych dzieci, tym bardziej, że dotyczy ona tak trudnej dziedziny jak neurologia rozwojowa, przed którą stoi jeszcze wiele nierozwiązanych problemów. Coraz liczniejsze wyniki badań naukowych nad jej skutecznością powinny zachęcać jednak do popularyzacji tej koncepcji na szeroką skalę w naszym kraju. 
    Więcej informacji na temat wczesnej diagnostyki i terapii Vojty, w tym badań naukowych dotyczących jej skuteczności uzyskać można głównie w niemieckojęzycznej literaturze medycznej. 

Polskie pozycje: 
„Rozwój niemowląt i jego zaburzenia, a rehabilitacja metodą Vojty” aut.: Grażyna Banaszak; (pozycja dla rodziców, lekarzy i terapeutów)
„Neurokinezjologiczna diagnostyka i terapia dzieci z zaburzeniami rozwoju psychoruchowego” pod redakcją Ludwiki Sadowskiej (pozycja dla lekarzy i terapeutów)….”
Strony internetowe:
www.vojta.com
Opracowanie:

Wojciech Dutka, mgr fizjoterapii, dyplomowany terapeuta metody Vojty (Internationale VOJTA Gesellschaft e.V)
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